


 

 

Ta lektura, podobnie ak tysiące innych, est dostępna on-line na stronie
wolnelektury.pl.
Utwór opracowany został w ramach pro ektu Wolne Lektury przez fun-
dac ę Wolne Lektury.

KAZIMIERZ PRZERWA TETMAJER

A kiedy bęǳiesz…
A kiedy bęǳiesz mo ą żoną,
niecha ci oczy asno płoną
i patrzą w pustkę, tam, daleko,
gǳie się czcze¹ dymy z ziemi roǳą
i ak upiory gǳieś się wleką
i ak umarli w nią odchoǳą.

A kiedy bęǳiesz mo ą żoną,
słucha , ak pustka w ciszy ǳwoni,
ak echa pogrobowych ǳwonów
w bezdeni nieba kędyś² toną,
i ak sekundę każdą goni
szmer łez żałoby i szmer skonów.

I niecha ci w rozwarte oczy
żar, ako piorun, ogniem strzeli,

Ogień

i olśnĳ się w błyskawic bieli,
ak duch, co nad mogiły skoczy
i z nieba na skroń ściąga gromy,
aby w nich stanąć niewidomy³.

Bowiem zaiste ǳiś ci mówię,
żeś w ogniu winna stanąć cała,
ako bóg grecki skamieniała
i osłonięta przez gwiazd mrowie,
niedotykalna, niewiǳialna,
ogniem zakryta i zapalna.

Imienia twego niech nie śleǳą — —
a wiem i śmierć, co est przede mną;

Imię

kres nam za edną cichą mieǳą,
chociaż nie pó ǳiesz w otchłań ze mną.
Choć ǳwon ustanie bić na wieży,
długo, daleko dźwięk się szerzy.

Zostaniesz po mnie, chocieś wstała
wraz ze mną, wieczna i dozgonna,

Małżeństwo

ty, towarzyszko mego ciała,
którą poślubiam ako żonę — —
a imię two e to czczość wonna,
która oplata drzew koronę.

¹czczy — płonny, bez znaczenia. [przypis edytorski]
²kędyś (daw.) — gǳieś. [przypis edytorski]
³niewidomy — w znaczeniu ǳisie szym bądź w znaczeniu dawnym: niewidoczny, nieznany. [przypis edy-

torski]
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Wszystkie zasoby Wolnych Lektur możesz swobodnie wykorzystywać, publikować i rozpowszechniać pod wa-
runkiem zachowania warunków licenc i i zgodnie z Zasadami wykorzystania Wolnych Lektur.
Ten utwór est w domenie publiczne .
Wszystkie materiały dodatkowe (przypisy, motywy literackie) są udostępnione na Licenc i Wolne Sztuki ..
Fundac a Wolne Lektury zastrzega sobie prawa do wydania krytycznego zgodnie z art. Art.() Ustawy o
prawach autorskich i prawach pokrewnych. Wykorzystu ąc zasoby z Wolnych Lektur, należy pamiętać o zapisach
licenc i oraz zasadach, które spisaliśmy w Zasadach wykorzystania Wolnych Lektur. Zapozna się z nimi, zanim
udostępnisz dale nasze książki.
E-book można pobrać ze strony: http://wolnelektury.pl/katalog/lektura/a-kiedy-beǳiesz
Tekst opracowany na podstawie: Kazimierz Przerwa-Tetma er, Wybór poez i, nakł. Gebethner i Wolff, War-
szawa-Lublin-Łódź 
Wydawca: Fundac a Nowoczesna Polska
Publikac a zrealizowana w ramach pro ektu Wolne Lektury (http://wolnelektury.pl). Reprodukc a cyowa
wykonana przez Bibliotekę Śląską z egzemplarza pochoǳącego ze zbiorów BŚ.
Opracowanie redakcy ne i przypisy: Marta Nieǳiałkowska, Paweł Kozioł.
Wesprzyj Wolne Lektury!
Wolne Lektury to pro ekt fundac i Wolne Lektury – organizac i pożytku publicznego ǳiała ące na rzecz wol-
ności korzystania z dóbr kultury.
Co roku do domeny publiczne przechoǳi twórczość kole nych autorów. ǲięki Two emu wsparciu bęǳiemy
e mogli udostępnić wszystkim bezpłatnie.
Jak możesz pomóc?
Przekaż ,% podatku na rozwó Wolnych Lektur: Fundac a Wolne Lektury, KRS .
Wspiera Wolne Lektury i pomóż nam rozwĳać bibliotekę.
Przekaż darowiznę na konto: szczegóły na stronie Fundac i.
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